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Uroczyste otwarcie nowego • - J 
Marszalkiem Sejmu wybrany oeromną 

Rzeczypospolitej 
dr. Kazimierz Świtalskl 

Omach Sekna-przyal Wiaistief 
ożywił sio wetom od samego ra­
sa. Po ra« pierwszy od 9 miesię­
cy u i t l i M maszcie Setom Premier Stawek wchodzi na try 

bonę, aby odczytać Orędzie Pana 
M ^ ^ ^ J L f T ^ ' * * i e ^ f e l ^ ^ n f c i i l u Prezydenta Rze-
sfca w falowych mundurach s opo 
szczonemf podpinkami li ciapek 
sprawdza legitymacje tlkninie 
UUlŁyWaiajcyh na posiedzenie 
posłów. 

car 
Jot o rodź. 10 rano roapoczęły 

>słe • obrady pewumótojml ktofcdw. 
Kkby opozycji zastanawiały s:e 

do ottarmei chwfli nad taktyką, ja­
ką miary zastosować na inancura-
cyjnem poajedfemu Sejmu. Ende­
cja postanowiła zachować spoko) 
i nie demonstrować, a na stanowi­
sko wice-marszałka Sejmu wysu-
rać kandydaturę ks. Seweryna 
Cze+wertynskiezo, wfeeznarszaska 
poprzedniego Sejmu. 

Do ostatniej drwili nie było wia 
domo, jak się zachowań kkby, 
wchodzące w skład Centrolewu. 
Debatowano tam bowiem nad 
kwestią, czy wogóle .̂  • 

przyjąć, eay tał asa przyjść 
na otwarcie Sejmu, czy opuścić de 
monstracyjnie sale w momencie od 
czytywania orędzia Prezydenta, 
czy teł powstrzymać się od de­
monstracji. 

tywać Orędzie p. premjar, gdy m-
tie a law, zajętych przez komuni­
stów, padają okrzyki: . . 

— Prace z rządami Preez t h-
seyzraeml Precz z faszystowskim 
rządcnt-PUawdckiefol 

W teite samej chwili jednak .jak 
hurazajf zrywa się w sa l potężny 
okrzyk z ław Broku Bezpartyj-

— Niech żyje, r-y I Ucząc się 
rwftnawrayami oktoskąmja^"^ 
sie w trwająca, pa/e rnfcwt 
burzliwą owację aa cześć 

Gdy sala' uciszyła sie, pan pre­
mier Sławek donośnym erosem od­
czytał następujące Orędzie Prezy­
denta Rzeczypospolitej. 

W rsstonm Paaa Prezydenta Rz» 
cijpoapołtol: SBa I rozwój Pań­
stwa gmtohj słana powadzą I nra 
cy dobrych praw ciaanatycfc J*CD 

Z ^ ^ ^ 

O rodź. II-ej romoczął posiedzę 
nte plenarna krab parlamentarny 
Bloku Beapartytoeco. 

Na rodź. i I srana Pan Prezydent 
Rzecz^oendhtei za posredrncłwwni 
swej Kąuceia/ji Cywimei zaprosił 
na Zamek jednego z trzech oafctar 
,*zych posłów, 72-lehriego Makay-
m4aBa Malinowskiego, prezesa 
„Wyzwolenia" i senatora Maksy­
miliana TnoDie. wybimifu z kta-
bu B: B.. ctiera 

jako on tych. którzy . 
c z i ć maja postodzwmom Sejp* i 
Senafa. de obwili ©bioto marszał­
ków bł>u lab. 

Jaż od paro dni wszystkie bilety 
na galerję dla paMasanosci zosta­
ły przez kancelarię satmową roz-
dane. W gmachu Sejma obecni są 
bardzo 

j to zarówno warszawscy. Jak pro 
wtBcśoaatai oraz korespondenci pra 
sy zagranicznej. 

O rodź, 11 przybył na Zamek 
premier Sławek, który wraz z sen 
jorami obu izb przyjęty został 
przez Pana Prezydenta Rzeczypo 
spolitej. W pół rodziny później po­
seł Malinowski powrócił z Zamka 
do Sejmu i oświadczył że 

przewodafctwa nts obejmie. 
RdaraocjeJni* władojnera sie sta­
ło. ze przewodnlcryć w Sejmie bę-
d a e najstarszy zkoiei poseł, ks. 
Andrzej Lubomirski z klobu Bloku 
Bezpartyjnego. 

DzwtiekL. 
Na parę minut przed 12-tą w 

całym gmachu sejmowym 
rozerJy ale dźwięki dzwonków, 

wzywających posłów do sali posie­
dzeń, która szybko wypełniać sie 
zaczęła postami. 

Na prawem skrzydle zasiedli po­
słowie Endecji. Pomiędzy nimi 
a Blokiem Bezpartyjnym, który 
eajmaje olbrzymia czcić ław środ­
kowych wraz z przyiegaiącenrl z 
( w stres skrzydłami, ulokowały 
He tiabr matojszoścl narodowych, 
z których jednak obecni są tylko 
Memcy 1 Żydzi. 

W pierwszych ławach BJflcu 
Bezpartyjnego widztay poeBrw: 
Lechniokiego. Cara, Jana Piłsad-
skiego. Polakiewicza, Jędrzejowi-
cza. RadztariMa, łwłówke, Mie-
dąmtkiego i t d. 

Naieuoodłłcfazajełlmiejaca po­
słowie Ch. D. oraz klubów wło­
ściańskich. 

Ławy PPS. CKW sa pasto. 
Nieoczni w tym Sejmie komut<l-

Sct alokowali si« na swem dawneei 
młejKu tp znaczy na lewerr. skrzy­
dle ztyłu. 

Loży dyplonatyczoe pełne. W 

okazała sto 
ato datoe B 
rozwoju Jego siły. 

Komunista poseł Tkaczów: Niech 
żyje rząd chłopsko - robotniczy! 

Premjer: Proszę złe uspokoić, bo 
każę pana wyprowadzić. (OUa 

Praamer czytaL dalej orędzie 

Rzacxoo«jo|ta^wiarą,.tt S 

siwa laka ł 
1 . >.' | ,' . -

W Imluta Pata PrazydanU o* 
otwarty. Porza-

raaz p. 
twaaia 

poattokle I wybór —nr—ta . Prze-
ezacym ze itarszeósrwa kst 
atoli U l LobonsirsU. 

Przez czas odczytywania Orę­
dzia posłowie Bloku Bezpartyjne­
go wstali, pozostali posłowie — sie 
dzieli. 

Ponieważ komuniści awanturo­
wali się w dalszym ciągu, na roz­
kaz premiera Stawka wkroczyła 
strat marszałkowska- i 
.wrzeszczących posłów wynosiła 

•wybor« v*' aaB 
^•tl 

Zwróciło powszechnie uwagę. Jo 
przy wywoływaniu nazwisk po­
słów Llebermana i BarWcWego kłńb 
PP9' CKW nie manifestował zupeł 
nie swych uczuć dla nich, nie okla­
skiwał ich, zachowując sapełny, 
spokój. 

W pewnej chwili siedzący w ła­
wach PPS poseł Daszyński nagie 
zasłabł 1 został' wyprowadzony 
z sa i przez posła Żuławskiego. 

Po £'ubowanin przewodniczący 
ks. Lubomirski odczytał art. reguiai 
moru, mówiący o sposobie 

wyboru marszałka Salmu. 
Naf wniosek posła Polakiewicza 
głosowanie przy pomocy kartele 
odbywało się Imiennie przez wy* 
woływanje nazwisk z listy. 

z sad na) korytarze. Wyntoatono 
kolejno trzech posłów: Buszyóskle 
go, -Danleokiego I Rożka. Na sali 
pozostał jeden tyiKo komunista — 
Tkaczuk. 

W zamieszaniu, Jakie pow­
stało w czasie awantur komuni­
stów, Jeden z nich 

został spoliczkowany 
przez stojącego w pobliżu posła z 
Bloku Bezpartyjnego, 

Ślubowanie 
Po skończeniu odczytywania 

Orędzia, premjer Sławek zaprosił 
na mównicę posła Lubomirskiego, 
który objął przewodnictwo i za­
czął 

, odczytywać rotę przystołt 
Obejmując przewodnictwo pos. 

Lubomirski oświadczył:' . 
— Powołany z tytułu starszeń­

stwa, po złożeniu ślubowania w re 
ce. p. Prezydenta Rzeczypospolitej 
obejmuję przewodnictwo. Na se­
kretarzy zapraszam najmłodszych 
dwóch panów kolegów: Konstan­
tego Paca i Zbigniewa Stypufkow 

|ski*ro. P J ^ 
Obal sekretarze, pierwszy z 

„Wyzwolenia", drani z endecji 
złożyli ślubowanie na ręce prze­
wodniczącego Lubomirskiego, po-

,caem Ba Jago polecenie sekretarz 
i ł * 

odczytywał spis posłów, 
a wywoływani wstawali i mówffl 
— stobuję.- Ślubowanie trwało do 
godz.. 12 mla HK 

Na torbaafe U) innaudiih i>,> n starazefetwa peset Andriet' Labomtrskt, DI rrytmue"mówców (xx) sekretarz Pac oeosytile Rstę posłów, którzy 
akladają tlotwwaaie. Wśród posiew włdoczal: 1) poseł ksiądz wkeaan. 2oazo»)«1c«. 3) marsz. Sejmu Swttatskt. 9) poseł Hołówko, 4) poset Byrka, 
5) pajal Uwili ii lit 6) poseł Crbacski. 7) powl Trempczyrnwi. Na lawie mutitttów widocwii. (riedaml.od.Iewel)/aremkr- Sławek, mUatrewlt: Pitrackl, 

"~-- — a c 2 Ł „ ^ w « _ i _ ^ — - — J S I • Ł X j - — seo. K<Murn»wsto, Boerner, Hubiokl, gen.Nórwld^eun*auer. 
**»rw"»«*»C. H ł i m j KVałVW w «ą 

- * | i l e ^ 6 , a « . ^ P ^ 

Niemcy grożą Patoce wojną gospodarczą 
a powodu podwył*Tw>Bto połolr|rti ttśKwh • celaycjh 

W chwili, gdy sekretarze rozpo* 
częll rozdawać posłom białe kart­
ki dla wypisani i nazwiska kandy­
data na marszałka, przed lawy wy­
szedł poseł P. P. S. C. K. W. p, 
Zygmunt Zaręba ! rozrzucił 

plik kartek 
z napisem: ,.9 września, Brześć 9 
grudnia", przyezem krzyczał: 

— To od nas dla was na dzlefi 
dzisiejszy. 

— k- dla was to przestroga, by­
ście państwa nie spycha 1 na kraj 
przepaści — odearł jeden z posłów 
Bloku Bezpartyjnego. 

Z ław Bl.kn Beznar^^nego kroi 
czano do posła Zaremby: 

— Pajac aktor, w teatrze patią 
tego nauczyli. 

Poseł Burda zawołał w strono" 
demonstrującego posła Zaręby: 
„Bądź pan kontent, że pan tam nie 
siedzisz. Ten gest jest dobry dla 
teatrzyku amatorskiego przy ben-
galskirn ogniu". 

Incydent ten Orawie nlezauwaźo-i 
ay szybko przeminął. 

Wybór NarszaHu 
Rozpoczęło się głosowanie, co 

trwało do godz. 1 min. 4$. Komu­
niści wydaleni z sa'! pozostali w 
ku narach I -yriecer na salę nie byU* • 
wpuszczeni. 

Rząd przez całe posiedzenie po­
zostawał na swoich miejscach. 

Punktualnie o godz. 2-ej po ob'i-
czeniu głosów odzywają sie ponów 
nie dzwonki, wzywające posłów na 
sale. 

Przewodniczący poseł LobomiN 
ski ogłasza 

wynik głosowania. 
Ołosowa'0 407 posłów, głosów ważo­
nych oddano 300, bezwzględna 
większość wynosi wlec 151. 
Dr. Kazimierz Świtalskl otrzymał 

238 głosów. 
poseł 'Aleksander Zwierzyński (KU 
Narodowy) 62. 
Marszalkiem Sejmu wybrany zo­
stał więc dr. Kazimierz SwItalskL 
Przy ogłoszeniu przez przewodni­
czącego. H dr. Świtalskl obrany zo­
stał Marszałkiem, na sali rozległy! 
się huczne brawa, które trwały 
dłuższą chwile. 

Poseł Lubomirski zapytuje p. Swl 
talskiego, czy wybór przyjmuje. 
Dr. Świtalskl poprosił przewodni­
czącego o 
pół godziny dla dania odpowiedzi, 
poczem opuścił gmach Sejmu i u-
dał sie na Zamek. 

Wśród unieważnionych . 107 gło­
sów. 10 nosiło napis „Brześć", re­
szta kartek była biała. Tak więc 
manifestacja posła Zaręby spaliła 
na.panewce, gdyż nie opowiedzieli 
się za nia nawet wszyscy posłowie 
P. P. S. C. K. W., nie mówiąc iuż } 
o posłach z ..Wyzwoenla" 1 „Stron. 
nictwa Chłopskiego". 

Pweł dr. Świtalskl 

BERLIN. 9.12. Biuro Conti, będą poUrycznej w Polsce 1 w Niem­
ce ekspozyturą oficjalnego btora czech, wdaje się biuro Conti w o-
WoKfa, ogłasza konwadkat, w kaó-j cenę wewnętrzne - politycznych 
rym oświadcza, że podwyżka pał-; stosunków w Polsce i twierdzi, iż 
•Uch taryf celnych z <toia 27 tton-1 ratyfikacja iraktabi łundtowego za 
pada b. r. grozi wybuchem nowe-: Jeży w Pobce jedynie „od woli dy-
eo ciężkiego konfMttu miedzy Niem ktatora- Marszałka Ptswłskiego". 
cami a Polską. Mimo oświadczenia | Komurdkat. twierdzi dalej, że 
rządu polskiego w nocie do rządu wbrew- postanowieniom niemieoko-
whanh iw iego, iż podwyżka cetaa polskiej umowy drzewnej, wygasa-
oottała wywotaaa wyjąwrowem jącej dopiero 31 grudnia 1930. fząd 
połózęntom Potoki, „nowe oto bo- potskt podmóat 

^zi&usrwjzsr paniiisn^ mś*zigs&jz jwwją/iniii traktatowe7 Polaki wo-1 pozycja taryfy iitoij, 
ucowa rTBi w tOWMci^"^łr*"~ r ^ ™ " ™ ' L'3?*1-"i"" 

•waj, a -obok zńck szerofl 
łów, na czele z 

tomsokwencjl 
wojny celnej. 

powrót do dawnej 
(PAT). zarządzeń nie stoi w sprzeczności 

e rstniejącemi wobec Polski zobo­
wiązaniami, tak samo niepodobna 

^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ _ _ ^ _ _ _ _ , . uważać, by ostatnie zwyżki ceł poi 
Dowiadujemy,się z*kół poatSor-1skich stały w sprzeczności z poł-

mowanych. te twlerdzenie,.Jakoby sko - nlemleokiemi poroznmlenla-
ostatsnie polskie podwyżki celne by-i cni gospodarczeml mml 
ty. zariąHijwiaint bojowemi w sto-1 Zarządzenia ze strony 
«onku do Niemiec, w żadnej mierze 
sto odpowiada taktycznemu stano-

^ ^ ^ ^ ^ ^ połskh] 
bynajmniej nie są skierowane prze-

O. godz. 2 min. 30 przewodniczą­
cy poaeł Lubomirski otworzył po­
nownie posiedzenie Sejmu I zwra­
cając się donośnym" głosem do p. 
dr. K. Śwttalsklego zapvtał, czy 
przyjmuje wybór.Marszałka Sejmu. 

Poseł dr. K. świtalskl odpowie-
dział . 

— Przyjmuję, 
poczem wszedł na trybunę, uścisnął 
dłoó posłowi Lubomlrsklemu I ob- •' 
jąwszy przewodnictwo jako ^ar. 

- — dotem Francji p. Larocbem. 
W łozy prezydenta siedzi szef 

karceiani wojskowej płk. Giogow-
tć Pimlrtoatoe o z. 12-i) ^zcz 
&łV\, umieszczoae ztyłu fotela 
niars/̂ łka Seima 

1 zasiada oa swych ławach* 

Podobrde jak rząd niemiecki pra-
^ W t o '• bazpostwdaio, bo-już. w klłka .^^^^^^^^^^.^^^^^^_ 

z r.-1930 posuną wała,, ze k»t nfwatookl,—tę podyytszooe kiej umowy gospodarczej z dnia teresów gospodarczych Polaki, za-
paistwa. obowiązują * »ł za możliwe kro wych ogllno - ŚWiaiowyrn kS 

? « « i r ^ fodnlesc s-*o»e< stawki celne na ca- j sysom imą II ••jfcf^"""""""* 
. ływereg proAiktów . rpWczych. " ' " 

i, orki, ze choOatnjo bokwc grodząc przez fo wybitnie w eks-
Wtomcom. oatozy z ca&ta.natilf- me* j politykę taką. prowadzi 

nw importowi nlernieckiemu ~do! s » " * Sejmu, wygłosił rńowc 
dolski jako takiemu, lecz są one. «» Podajemy w całości emmmmmml 
podobnie, jak agrarny program Nie­
miec, zarządzeniami, wywołanemu 

toydawać dalszych bojowych za­
rządzeń aelno, -. poikyczaych, aby 
<w ton sposób umknąć W tyttł stanie rzeczy wydaje się 

, izwpełnie bezpodskąiraa wyciąga** 

Zazaaczywrszy. że obecnie ratyfi­
kacja umowy handlowel ipn Kiwyiszająt te 

rządn potoktogo »ta«owi pogwałrt- stawki i rosciągąjąc Je na córa* to 
%X&^&&£<& 
du. pojsktogo do kweatji normalUa 

' a / d - cii polsko - iriewiieoklch stosunków Pttwą z powodu gntosy e tn*drry i«an i poctognąć cnotę za tobą wlmentem, że charakterogóJny t*5i < o s r » d a r c z v c l Ł ^ ^ 

liiBtiirfgn 
wnie do sapowi w i m 
kiego, dzisiaj o 4-ej. po po-

^ ^ ^ J a s t ą p l wyjbór 
prezydium sejmowego, t. j. v 

'• , • i ; • ' . . • . • • 

posiedzenia wypełni prawdo. >: 
hm : > - . , . 
tow Prezydenta Riecryposii 
zgroszon>cli. zgodnie z kons 
do laski marszałkowskiej. 



Brada, W cnbk 1SW ń 

Zamiast 
m n r f r i f Ćwitałdri stotył o-
*«feacs»mte trasM 5S*u»e*iecd 

— W*adra Izbo! Ptor wszytą 

demonstracyj - pożyty wna praca 
Prosramawa oświadczeni* nowego Marszalka Selma Śwltalsklego 

• 4*4 'H 

drarie pehłegowulanto. większo 
•ci jego człcmków. Zaufania ta-
fcMrm/ do mnie daliście Paaowto 
wyraz w swem jioeowirin.ljw 
ulśaiiaato ranto aa »tro*y Izby 

wyrazić tam* Mł-

Dragto warunktom, który « o 
U aesynjć żadeuto mato uiyte-
C M D . badato ntyczento ni w 
strony Panów jaknajdaśej łdą-

Sejmu 1 uczynienie M 
dzid calową. Możemy to osto-
guąi drc«t ndoienia na nawe 
wnetrzne Minowe takk* nona 
fctóraby przynajmniej w 
trycb granicach chroniły 
cza* I naszą prace od oeradowB-
uta u d tematami, które zgóry 
W skazane na przepadłe. Prze-
clążenle debat partameotamyca 
słowami, których Jedynem naprą 
iwiedlJwieniem Jest duć coraz 
to moego manifestowania czy 
de-nonstoc^rada, przeładowy­
wanie trybów sejmowe] mowa-
pii luźno związanemi z tematem 

ko nsama&owi Sajna, w tam za 
dnńt l H » F U » n k d t d o • ranili 
BU osrad naszych stwawaemi, 
rzeezowenń i upcesadkowanard 

Mes. Wto«3peac*t^dąrr i 
Panowie ottagoąć drugi wa*anet 
owocaoejcj naszej pracy. 

cynwm, 
»ao-

hanno-

to 
totalną putyycaaą podstawt, na 
której tao należyty stosunek zo­
stacie 

zasad KoBstytacji nie srworsy-
my norm prawnych, leguiuą* 
cych tnaczel stosunek władz u-
sUwodawciych do rządu — będę 
stara) ile ze swej sfarotry w grani- danym wypadku konieczne, 

dżinsy posiedzeń plenarnych SeJ 
mu po popraettalem poroaumteuiu 
sie z laenm nada. Nie sadze, by 
w ten sondo ss-nedatoinosó tej 
Izby mogła być V ćzemkdwtek pa 
szkodę narażoną, Nie wierze by 

cach httsaejącego iwana, drogą Bada chciał zawsze, w każdych 
praktyki żyda coddeatnjo, żło­
bić nowe t^rmy pracy państwo­
wej obu czynolrow. 

w%. • i , , _ J W daaetB^L*»*n**nai ŁmS, 

rowcom/Ęt ssf svaaftwcA PK 
n i l M i a n u ritinilantinlii 
władzy wykonawczej f ustawo­
dawczej, oswiadozam, że z pre-
rcąn^dasycfccaejszaftowtSeH 
mu w art. 21 Kwrsrytucji, w za- zaskakiwania gaWnetn -
sadzie korzystać nie mam zamla- "• coraz to inoeml rucspcdziankamł 

mógł być praktyczny i przyczy­
niał sle do wydajności pracy za 
równo rządu Jak l Sejmu. 

Wreszcie dożyłem mój svoso-
nek do Otowy Państwa na zasa­
dach, o których — jak sądzę — 
jestem zobowiązany powiadomić 
te Wysoką hb*. 

Po dokonanym przez pand w-wy 
Zanim przez wchwdeate hsnych przestępstwo, zaszłe poza rerenern 

Sama osądzać lepiej. akt władze 
sądowe I bym nsogf od ok* traf- borze 
niej oceniać, jakiego środka sapo ** 
biega wczego zastosowanie Jest w 

Sełmu czołem 

de przeze mnie. tego stanowiska 
za prowadzące do doioda sle 
stosunków miedzy rządom a Sej-
mem na zasadach ścisłej współ­
pracy. 

Dopiero po otrzymania od pa­
na Prezydenta twierdzącej odpo 
wtodd na postawione przeze 
małe pytanie mogłem oświad­
czyć, ze zaszczytny dla mnie. wy 
bór Panów przyjmuje. (Oldaskl 
aa lawach Bloku Bezpartyjnego). 

Równoczesne złożyłem Oło­
wie Państwa następujące cówiad 
czede: Ódyby kiedykolwiek w 
przyszłości pan Prezydent do­
szedł do przekonania, ze moja o-
soba stanowi przeszkodę w .. 

harmodjnem wspóidztaladu 
Rządu 1 Sejmu, . 

będzie to dla mato dostatecznym 
wlenia panu Pre-! powodem do natychmiastowego 

zydefltowl RtsczytewpoOtoj Pol-1 wyciągnięcia z tego konsekwen-
akiej pytania, {a uważa on obje-' cjl w formie zrzeczenia sle go-

obrad. a wypowiadanemi du ze-
(wnetrasej agiiacji, spaczą prace 
każdej Izby i grozi Jej manowca­
mi, które menchronnle wiodą 
ciała ustawodawcze do miejsc 
stracenia zarówno tch powagi 
sak l sensu ich tsmieola. 

Jestem gtstoko przekonany. 
ze zdrowa opinia paMiczaa nic 
żądała od aas, byśmy czynił aa-
dalżtsjizhy 

1 danonstracyj bezpłodnych I da 
iwataJ — a dzisiaj tembardzie j. 
Szerokie waratwT społeczeń­
stwa łączą z Izbą wprost prze­
ciwne nadzieje. Zadają oce od 
ras spokojnej i twórczej pracy. 

Dotychczasowe warunki poli­
tyczne nie pozwalały na załatwić 
ais wida zagadnień, które wyma 
gały decyzji dał ostawodaw-
cawh. Byłaby rzeczą najbar­
dziej niebezpieczną dla użytecz­
ności naszej pracy, gdybyśmy 
chckli bez płaou I porządku 
wszystkie czekające na rozstrzy 
gniecie kwestje odraza załatwić. 
Twarde przestrzeganie 

Senator Władysław Raakiewia marszałkiem Senatu 
Po zafcooczenia obrad sekno-

•wych, ogodz. 4-ej po potadeio ze-
fcnł (ie na swe iaauaanKTne po­
siedzenie Seaat Zagaił ie premier. 
e. Walery Sławek, który odczytał 
oredeie Prezydeata Kzeczypospo-
litei o brimieirin taUen saswm jak 
iw Sejmie, pociera w imienin Pre-
eydenu ogłosB Senat za otwarty. 

Następnie p. premier wezwał do 
obłecta przewodnictwa senatora 
Tbnflie, Jako jednego z najstar­
szych wiekiem senatorów, który 
etom jot słsbowsais aa race Pre-
cydcma Rzeayposooliei oraz o-
•Bajmt, ie pan Prezydent ustala 
isko dwa pnkty dzttMssego po-
słsdsessa; ztosenie akbnwaata 
przez senatorów oraz wybór roer-

nja pana Precydeata, jako czyaąt-
ka aotorystsi łsUwysneego, 
cego ponad prądami wiwa 
ml naszego tycia 
itst 1 nadal będzie dto mais wiąią 
ca. 
Aprafeass a, 
wobec czego poczawam sto upraw 

do ofrłedessna, tt naa-

PrzewodalctwD oblał senator 
Taafls i zaprosił aa skretsrzr aaJ-

aratoinionej od ich wagi 1 od te­
go, które z dch wcześniejszego 
wymagają załatwienia — musi 
być Jedynym regnuttorem planu 
naszych prac Pierwszem na-
szern zadaniem będzie 

na rok przyszły. Mam pełną na 
dzieje, że panowie pomogą ml ja 

tmedszych wtokiem senatorów, 
rtonse nabicka oraz Jerzego Potoc 
kiego, którzy składają na Jego rę­
ce słabowanie. 

Po stebowaoiaen przewwancza-
cy p. Tkane przystąpi do wyboru 
^Hf^.ar. Otosowało senatorów 
108, oddano kartek białych 33, wa-
cuch 75. Wszysade 73 głosów ps-
« y na aanaiora Władysława Racz 
fctowicei. którego przewodniczący 
& Tkafcto zaprosił do objęcia prze-

nioaym 
dat, którym wysoka Izba senator­
ska nade obdarzyła, przyjmoja, 

Ten zaszczyt 1 to zastanie tam 
więcej umiem sobie cenić, te przy­
chodzę do ktorawntotwa pracami 
izby saaassrsktoł wprost od pracy 
państwowo - sdmtototracyjBej, przy 
chodzę ze środowiska, kasta za aaJ 
większa swoją ambicje uważa od-
dana służbę państwu przez reefiso-
waato 

leki przyszłości. Dkt meto, jako 
atttgototatogo sracowmka tego Iro 
dewiaką, tern donioślejsze i tam cen 
nlejsze tost to zadanto, którsm 
wysoka Izba saaatnrari moJe o-

tak powssechsto ocieałwane. Z 
tam wtokwym naciskiem okołkz-
noić te podkreaiam. te w przecl-
wlsśtlwis do poprzedniego . Senatu. 

wołany jest obok Senat obecny powołany tost obok 
Izby sneełsktoj do wypowiedzenia 
swego ważkiego zdania w spra­
wach ustrojowych państwa. Zada-
oto tema potrafimy sprostać, gdy 
a dobrą wiarą wzajemną J wzajem-
nem Tsnttnhwri wobec stokis za­
mydl przystąpimy do naszej pra­
cy. 

Postulat naczelny naszego tycia 
wewnętrznego: naprawa ustroju— 

od nas konsoaaadl 1 mam 
— sto dontaffeść tego 

snsjdstoeds* saaaamtonie 
' Izby Ssnatorsklsi 

do tego sseseeuwege 
było óo 

czekać i nrzeczywtotalć Ideał Nie-
podległości. Napawa to aaś zrozu­
miałą duma, ale I obarcza wielką 
odpowiedzialnością. 

Bohaterski żołnierz połskł. 
krwawiąc si« ofiarnie na kakn na­
raz frontach, później szczęśliwy 
pod własnym sztandarem i wła-

. snym wodzem, dał państwu pokój 
ace. to obowiązek 

etorył 
Marszaiek fbkssksswtou Dostoj­

ni Panowie Senatorowie! DatokaJt 
za zaszczyt i Tsnfanłs, jaktosat ze-
cłKieKsdemsM paBowtoobdarzyć 
przez wybór aa stanowisko prze­
wodniczącego wysektoi izby sena­
torski tj. Na stoi tak poaaiwtonhi mo 
ie kandydatary aa to stanowisko 

senackie, iw i ni nam ale no pena 
Prezydeata RiecsypusnoiltaJ s 
prośbą o anwwkalisnie sle. Opł-

Knwfiy pop bostona 
• KE28r«Er«EC, 9. 12. — Tel 
ft. — Prawosławny duchowny Za 
łajtakowski. który zdobjl sobie 
•to na Wdynkt amumą sława, wy 
rKołaokmi łtcarrycb awantor na pa 
yafji w Zabczn w powtocto lucktai. 
gdzie rnusiary aż interwenjować 
sfładae bezpieczeństwa dla przy-
.wsoenta spokoju, wystąpił znów 
na wktowoJe. 

Krnąbrny tonoarocb, przentosio 
^*y po tych awaamrach do Zato-

» -w powtocto krz«ml«aleckkn, 
rozpoczął znów mącić aode. Wo-
Sec Kgo duchowne władsc nrawo 
skwna postanowiły nsiiądgo z 
óaiydbcia zajmowana! parafjt i 
osadzić tara nowego parodia Jur­
kiewicza. Onegdaj pnsynył do Za 
Jada nowy paroch w towarzyst-
.wte dziekana prawostawheco Bo­

reckiego catam prsajecia parafji 
od Zahd~ 

Kiedy Jarktowtcz I Borecki n-
dałt się do cerkwi, cetom odprs> 
wlenia inhuatońat i a, zebrał sto 
przed świątynią, lastormowany 
przez Zahajdakowsjptogo, tnm 
włościan, liczący 600 osób t tajał 
wobec dochownych wrogą posta-
we. Ząwacąd pcejynały sto okrzy 
kij -Nie chcemy was, tytko Za-
bajdakowłklego'. 

Wobec grotnaj postna | dts 
mu, który z poanteswoami kztojał 
zaczął posuwać sto w ssrone Jar-
ktowicza I Boreckiego, musieli c-
baj uchodzić s cerkwi 1 natych-
rraadoaoacal wtos. Mewopołja 
prawodawna zwróciła slą do 
władz z prośbą o iąttnmKk. (rk) 

tarcza, ie postsrwtoae ono zostało 
przede mną w chwil przełomowej 
dla państwa, kiedy sto otwierają 
perspektywy bardau natoUal l 
•wórcfej pracy dał %*awodaw-

trwałej ływohatoci narodu 

oSówtedzla^dSeT 

I 
Marszdek Józef Płiadskł w głą 

beksa] trosce o prsysssssc państwa 

reałłsowaay bez zewneizaydi e-
fektów stopalowemi etapami z pe­
wnością ostoantoda zamtorzoaago 
t mzewłństoaago zawczasu osła. 
(Oktaskfokrzykl: „Ntoch żyje Mar 

Przed hutosd parlameaouneml 
obok iffllileMsih 1 normalnych 
praw astowodawczych z uchwale­
niem badtata na czele staje zada­
nie napreatoals naszego ustroju 

zadaato aiadokona-
poarzedsto Izby, a 

cego o ara 
pętanego.. 

Oceniając dotychczasowy doro­
bek państwowy, prswzaaó trzeba, 
te jeet on daty. rMfry wtakszy. 
gdyby powołane do współdziała­
nia w Jego nawarstwianiu 1 powiek 
szanta czynniki odraza opasły swą 
współprace na wzajeranem zaufa­
niu i 

W pomystotołszych dziś warun­
kach. kiedy w całej dziedstoia ży­
cia państwa naszego dekenat sle za 
saddezy zwrot ku '-rrrmni. z ile 
bpką wjjsrą patrzę w przyszłość. 
prznonany, te stawiana zadania 
- pałd zostaną wykooane. Tegś 

Instynkt wymaga od nas 
— • • 

Prałydant sbaczynoapositoj 
podpłsał oomkiacje mmtotra Jóae 
la Badu na stanowisko podse­
kretarza staną w ministerstwie 
spraw zagranłcznycn. 

Wczoraj po południu nowomia 
rwwaayad kaacdarjl stńmowe), 
p. Dziadosz, przybył do Sejmu i 

t - : -

WlrlMl 

FTsnłaf LlMs) • 
PARYŻ. 9. IZ — Td; wf. — 

Dzał w południe przybył do pała­
cu Elizejskiego desygnowany na 
premiera senator LavsJ i oświad­
czył prezydentowi J>Hanergue, 
ie przyjrnuje ostsieranle mtoj* u-

r MOSKWA, 9-. 12. - TeŁ wt -
Zatodwie skończyła sio tragtier-
** proceaowz w JMoskwfe przeciw 
ko t zw. partl przemysłowej z 
Ramzktem na czele, Stdu 
sTotowuJe snów nową 

Stalin przy-
itajsnadfiH 

down, twn razom w l zw. 
rybołóstwa. 

GPU. aresztowało w Cbafea-
rowska 80 osób pod zarzutem u-
prawianla sabotażn w tym tru­
ście. Nowy sen .proces" będzie 
ale toczył w Chabarowakn. 

^WMKÓW, 9.12. - T * wt -
nV Wadowicach zapadły dwa wy 
snlrJImterci. Po rozprawie prwd 
>adam przystoajrych skazarn zosta 
t: Stefan Badań, który zamordo-
sW imataepnto w lesie szwagra* 

•wego. AMehda Kaaprtaka, oraz 
Józd Rytiik. kiory namawiał Ba­
dania do popełnienia morderstwa, 
Tłem strodnl były sprawy ma-
Jąrkowe. (O), 

MlnhRer Beck ołJJal, wczoraj a-
rzedowanie. 

W dniu wczorajszym p. msni-
attr Beck dosyt wizytą p, rosnł-
strowi ZaJesktormt. 

objął urzędowanie, przejmując 
swe funkcje ad dotychczasowego 
dyrektora biura, p. Pomorskiego. 

tworzenia gabinetu. 
Usta rządu, która w zasadzie 

jest Już gotowa, będzie ogłoszona 
dziś późnym wieczorem, najpóź­
niej zaś jutro rano. 

Ni dracle telegraficzny!) 
• baja I 

W Clewiind w (ksst* Ohio xomi 
^̂ np̂ WstitfcsT poiAHco dstMattaki 
JWntauwsa Opatowa^ rUnrj* Łos-

sat 80. aa. Łołv 
do MmnM pmd 35 

ca «*» etsnasi po. 
r« <̂* nrhujM. bts 

sndąeel eata o*dz« 1 
tl 

z«*eefli tk H « K do 

mu tlraowŁ UheaJw: «sj praaH swnie-
rw mlsMar « m wtwMtnayoh 4r. 
Wlrth «wdat tafcas wrtstssaitta tsso 
atne pod posorwu oahrony spokoju 

Marszałek Sejmu p. SwkaJskl 
oraz martzalek Senaiu p. Racz-
klewlcz złożyli wozoraj knrtnatyj 
ną wizytę p. pTOrrńerowł Sławko-

•*-rwl wPrezydjurn Padv mtałttów. 

t c l c i e j 
państwowy 1 dobrze pojęte jutro 
Rzeczpoepblltej. 

I wierzę, że ponad interesem par 
ryj 1 klas, ponad ambicjami stron­
nictw i Jednostek, Jest wspólna, dro 
ga wszystkim nam bez wyjątku 
sprawa ogólna. 

W tern dziele osiągnięcia posta­
wionych cdów wielka rola przypa­
da Wysokiej Izbie Senatorskiej. Od 
niej samej zależy, by przez głębo­
kie zrozumienie swych zadań, za­
pobiegawcza troskliwość 1 spra­
wność swej pracy — w zespole 
konstytucyjnie powołanych czynni­
ków utrzymała należną powagę 1 
wysoką godność. 

Ze swej strony niech nri wolno 
będzie zapewnić Panów senatorów 
że bsdertd na' straży taj 
apuawici, powagi i praw wysocM] 

I że bedt przestrzegd objektywi-
zmu Z samego stanowiska mego 
wypływającego. Gdybym zaś w 
ciągu lud pracy priewodaiczącegó 
Wysokiej Izby Senatorskiej miał 
sle przekonać, że tak odpowiedział 
nym zadaniom. Jak Je tu określi­
łem, nie sprostam, urząd ten złoże 
bez wahania. 

Pozwolą wreszcie Panowie, że w 
imieniu nas wszystkich podziękuje 
tak zasłużonemu seniorowi nasze­
mu p. sen, Thuliiemu, za dotycfaeza 
sowę przewodniczenie. (Oklaski). 
Pod wyptosaem w tej Wysokiej 
tobie hastom: Saku ret puMlcae su­
prema leg esto, niech owocnie pra­
ca nasza sta odbywa. Tego tycze 
ruueeczerzd Dostojnym Panom Se 
nasśmm 1 sobie. (Oklaski). 

Następne posiedzenie wyznaczo­
no pa czwartek o godz. 12 w połu­
dnie dłą wyboru wicemarszałków 1 
sekretarzy. 

dnoscl, którą obiatom. 
Ustalenie metod pracy psihrwo 

wej, któreby sprowadzały roabto 
teosd Datury r»»t^zbei.mied»y 
władzą wykonawczą a ustawo­
dawczą do mmimum. Jest <*da-
ńtem, które czeka nas wtedy, gdy 
przystąpimy do zmiany dzislei-
szel nstawy konstytucyjnej. Jest 
to dział naszej pracy, wyodrę­
bniający Ją od wszystkich « -
nycH kwestii, które łydę bedąio 
nam nasuwało, zarówno awohi 
ważnością dla bytu państwa. Jak 
i ciężarem odnowtodzldności. 
który przy rozważaniach nad tą 
sprawą na nas spadnie. Koatecz 
DOŚĆ 

rasadnlcsaj zmiany ustroją 
państwa stwierdzają plśma Pro 
zydenta Rzeczypospolitej, otwio 
rające zarówno Sejm poprzedni, 
jak i obecny, myśli 1 wdeaza-
da Marszalka Piłsudskiego, któ­
ry awojernl czynami państwo.na* 
sze stworzywszy (Huczne okla­
ski na lawach centrum 1 glosy: 
Niech żyje Marszałek Piłsudski) 
te troskę na czdo dzisiejszych 
zagadnień naszych z właścłwu 
mu siłą postawU; tę kodecznosć 
stwierdziły wreszcie wyniki ostat 
nich wyBorów. 

Prace nasze nad zagadnieniem 
ustroju państwa tylko wtedy bę­
dą owocnemi, gdy nie powtórzy* 
my 

okrutnych błędów 
niedawnej przeszłości, gdy tg 
sprawę zechcemy zdecydować z 
myślą I troską o losy przyszłych 
naszych pokoleń. Ody perspek­
tywy długich lat, w przyszl>& 
biegnących, z octu naszych nic 
utracimy, wtedy ntoiedwte mecha 
nicznle powinny odpjść koncop-' 
cje, które rodzą sle z chwil dzi­
siejszych, podejrzliwości, któro 
legną sto z Wetących sytuacji, 1 
niepoważne opary Wobec wiel­
kich myśli, tylko stąd pfcrnącł, że 
tych zbawczych myśli Jedna glo 
wa, jedno serce było źródłem. 

Jestem głęboko przekonany, że 
Sejm opecnle znajdzie w sobie 
dość sity, aby wykonać darzy* 
mlą i odpowiedzialną prace da­
nia państwu dobrego ustroju. 
(Oklaski na lawach centrum). 

Na tern porządek dzienny zo­
stał wyczerpany. Ponieważ pra­
gnę się porozumieć z Panami 
co do 

wybora wicemarszałków 
1 sekretarzy 

proponuję odbycie następnego po 
siedzenia jutro o godzinie 4 po 
pd. Na porządku dziennym wy­
pór wicemarszałków I sekreta­
rzy. Nie słyszę protestu, uważam 
ie Izba godzi się na ten porządek 
dzienny. 

W tumanach morderczej mgły 
BWJKSEŁA, 9. UL - Td. wł. 

— Straadłwa groza śmierci, któ-
ca zawisła nad okdtrami Leo-
dśum, trzyma dalej w napięciu 
suTrcdoną ludność. Uczta śmier 
tekiych wypadków wzroda do 90. 
Prócz tego okdo 300 osób jest 
lekko zatrutydł. 

Nfct z mieszkańców oto waży 
słe wyjąć na ulicę bez maski ga­
zowe! które wczoraj nadeszły do 
zagrożonej rdejscowoścl. Wszyst 
kle okna 1 drzwi mieszkań są u-
aacadnlane, aby zapobiec wdar­
ciu się stnterefanośnej mgły. 

Na terenach, nawiedzonych 
Węekau bawią Nczne komisje lekar 
skJe 1 wotokówe „dja duidaaja 
przyczyni ątafn^J^^Ws^dkle 

* s o y i c t c m 
apyiitzfołcaniairi 

Ministerstwo spraw wewnętrz­
nych rozesłało do wojewodów o-
kókilk w sprawie przyznawania 
girąjrtykaniom i-ej kategorjl (z 
wyiszem wykształceniem) stop­
nia służbowego 

Ministerstwo stwierdza w o-
kólniku, li nlejednekróinle prak­
tykanci cl, po zdaniu egzaminu z 
wynikiem dobrym, a nawet bar­
dzo dobrym, nie otrzymują odra-
zu V(||-go siopnia służbowego. 

Wobec braku w administracji 
urzędników należycie wykwalifi­
kowanych. ministerstwo uważa 
postępowanie takie za niedopusz­
czalne. , 

Praktykant ł-saj kłłegqrjl, któ­
ry odbył pomyślnie okres próbnej 
słuiby i ios;al dopuszczony do 
egzaminu administracyjnego, po­
winien najdalej w ciągu miesiąca 
po zdanki egzaminu, uzyskać na­
leżny mu VIII s»oo'*rf <siit*łv\»>v. 

badania pozostdy Jednak narazto 
bezskuteczne. Ludność gubi sio 
nadal w przypuszezeniact 

Paryska .Liberie" pisie o ta­
jemniczych ćwiczeniach demJgc-
kłch oddziałów wojdtowjrch dad 
granicą belgijską 1 przypuszcza, 
że oddziały te posługiwdy ślę ga 
taml trującemi, które wiatr zapę­
dził nad Bełgję. 

Rzeczoznawcy niemieccy owier 
dza, ie źródłem tej trującej mgły 
są pozostałe z czasów wojny za­
pasy fosjgenu, który w zofcpjeehl 
z wlgocją dątnia sto- Nte jes> rów 
nleż wykluczone, ie mgłę przenj« 
knd arazenlk, uchodzący z pt> 
bltokieh oydtwoi. 

aiatoa 
WARSZAWA. 9.13, 

Dsl. Stan. Z)ii'.Fs9. 
MtUta 

Rubel atoty 4.6S, Dolar trtbrar 8J, 
Rutol srebrny 1.9, Srebrny bilon ro. 
WtohiO.92. 

„ , Dewizy 
_ Berllo 212.75, CMiriłk 173.3. Betfja 
I2«S, Holandia 359.1. Loadya 4342. 
N. Jork 3.91.5. Paryż 3i06 Praga JfSSl 
Siwajcarja I72JI, Wiedeń 125J5, Wio 
cky 44.TJ. Cterwoniee 45J. 

Papfcry lołeyrn* 
Daltrówka 51.5. 5 proc, pot. konw, 

50. )0 proc. pot. knl. KUJ, 4 proc kąt. 
lowełt. 994, 4 1 pol proc. L&'fiS, 
6 proc. obllz. m, W.rtzatry Słi. 4 i 
płł proc L?, m. Warstawy 54,5,5 proc 
U. m. Wariławy 87. » proę. IZ m. 
Wansawy 73.3i a proc LŻ. toto tt. 

'B. PoUW l».ł, fi* Zartndał TB, a 
Zw. Sp. lar. 70, Sola pntaaów* 93, 
Waraz. Cukier 354, rirffy j | , Ław 
J*W IP4- NnrWb 36. OłtrtwlKklł.47, 
kof f i - f" 8|dwbM*n.l«b nor, 

'"1 . H . . . 

Dziś: 
.tlttrrt 

Marft. 
11 



Brodłu M cnrffl!* 1*38 s» 

Pod cierwoną bramą graniczną 
Demarkaryina linia pebklaj kultury I sowieckiego barbarayństwa 

Sfrfpot, w f r w ł * . 
Ptatnaścta Ulomłtrtw aa wschód 

od Stołpców i oto testeśory » f r 
losowie. W M ssnisj jrąafcy P * 
5 k 0 -sowieckiej. Sśaci k*latow«» 
la niema, pociąg zatrzyma* sta je­
dyni* po to, aby wysądąta I"** 0 -
jentów polskich, za-enwie odcbo-
dzŁ zatrzymaj* sta o kłrkaseł mse-
trów dalej, Jaz za granicą. przed 
strattricą sowiecka, zabiera kon­
wój etłsrlscki I rasza w dalsza dro-

AUlaaiy obszerny, insmwaąy ta 
dyaefc sowaj strażnicy Korsusn O-
chrooy Pecnusicza 1 zbUtamy s c 

do stepów grasscsaorca, 
Idąc wzdłaz torą kolejowego. 
^ r odległości kHkadziesi«cta me­
trów, po stronie sowieckiej stoi 
brama powłaaha nad » ? ^ - M » ; 
ra, drawaiana z gwiazda sospeeką 
na szczycie. Pod nia widnieje go­
dło, a jeszcze Bitej dntęmi, zśocp-
neml gteakaini napis: .Prtsneł trn-
dtasscźkrtsia zapada" (pozdrowie-
oie dla pracającycb zacnodo). 

Bracia jest zapełnię nowa, stara 
bowiem przed pani ra)saaicami 
wtatr wywrocS I to w tak niepo-
myśiaej chwili, te o mało nie zabi­

ła para kręcących sta Iroto niw stra-
gafców sowleckk*. rWawyfcag 
tady wybudować trwalsza- W krót 
Jtim czasie zjawa sie spec-tecbssk, 
oczywiście Niemiec i pod j e n to 
Uerowawctwam wjniesiooo sofid-
nśeiszą bramę obecna-

Ale ntafyiko zmieniła sie brama, 
zmienił sie 1 powitalny napis, na 
starej bowiem zamiast jtraonją-
cych""byio słowo .robcłzśfców". 
Zmiana o tyle słaszo*. te w ostat-
nich latach roboto* z zachodu, ja­
dący doRosji. to 

Dawno jaz na granicy aaazej nie 
widziano takiego amatora, nato­
miast bardzo niedawno widziano 
grapę wynędzniałych, obdartych, 
potwornie otzsduaych (Araków 
uinaiararh wracających przez po 
witalna bramę do swego krajn— 

Niema aa tym odcłaka polsko-
sowieckiego pocranicza zabytków, 
ani czarujących widoków, ale są 
rzeczy stokroć ciekawsze, a to sa­
ma grasica, a przedewszyseMem 
ladzie strzegący tej granicy, 

niemal całkowicie odcięci od świa­
ta, pozbawieni towarzystwa I roz-

neroy hiutpańwkki 

rywefc. wcłgf dkajed i tal wasjs&o 
przygotowali, bo na tej granicy 
cznjoosc nie mota całaboać ani aa 
chwile. trwają • aasi-stratacy eztal-
rsie na.swych poataranhach. 

Kto na pograniczn nie bywał, o-
casnc należycie nie może dobro­
czynnych skutków tej dobrej, rze-
tefeej słuiby. I pełnia te cietką słot 
b« bynajmniej nie rozgoryczeni. 
czy zgorzkniał^ ale M 

W kasze sobie dsnachać nia po-
swoią. o czem dobrze wiedzą po-
stonnjkl sowieckie. 

I tam dopiero, aa same] granicy. 
widząc ich prace 1 wysiłek, przy­

pomniałem tobie scowa p. atorosty 
stołpeoktego. który .powiedział mi 
miedzy Oni: 

— Stan bezpieczeństwa w po­
wiecie stotpackhn 1 ktnych powia­
tach pogranicznych jest obecnie 
lepszy, ait w niejednym powiecie 
w gfeb) krajn— 

A szmngiet. tak rozpowagecbnlo-
ny do niedawna? Śladu nawet po 
nhn niema. 

kiedy od Nieświeża czy Kiecka cią­
gnęły całe karawany w stronę 
Miasta x wszelklem dobrem, nje aa 
plecach, lecz wprost na farach. A 
wraz z kontrabandą wciskali sie 

Trzy Oracle słynnego mistrza swapassMego Cottasa, 
:-: 

Chfńczycy nfe bolą slą 
„spontanicznych manifesfacyj" 
I demonstracyj „kratnej armj." 
Prasa sowiecka donosi, ze 

rząd chiński dotychczas nie po­
czynił ładnych kroków w kie­
runku wydalenia z MandżuTJi 
wszystkich emigrantów rosyj­
skich i nie odpowiedział na no­
tę Sowietów w tej sprawie. 

Wobec takiego stanu rzeczy 
według pism sowieckich .pro­
letariusze miast pogranicznych 
zorganizowali spontaniczne ma­
nifestacje przeciwcmińskie, w 
których domagali 

miastowego spełnienia wołl n ą 
du sowieckiego". 

W Chabarowsku uchwałono 
rezolucje następującej treści: 

„Proletariat Dalekiego Wscho 
du i armia czerwona z bronią w 
reku potrafią bronić prawnych 
żądań SSSR'. • 

Rezolucja ta nadana telegra­
ficznie do Chin, miała wywrzeć 
wiefkie wrażenie I spowodo­
wała posuniecie kUku brygad 

, autoramentu agitato­
rzy. wywiadowcy 1 bandyci sze­
rzący ciągłe niepokoje i zajnieez-

i i są to rzeczy zupełnie nte-

obozowłsko stadol 

iama granica jest Jedyną w swo-
kn rodzajn w Europie, bo tet wła­
ściwie 

Enropa aa dal sie kodery. 
Na katdem innem pograniczn po 

oba stronach samego pasa grani­
cznego, Istnieje choćby niewielka 
prsasirsen w głąb jednego l dro­
giego krajn, troejto do siebie upo­
dobniona. ludność Jej po większej 
części zna sie ze sooą.oddaje sobie 
nawzajem tysiączne, drobne przy­
sługi 

TB nawet strato grasłesne 
dwa słów ze sobą nie zamienią, na] 
mniejszego gestn nie zrobią. Docho 
dzi sie do polskich stopów granicz­
nych, od nich w bok biegną zasie­
ki z drutu kolczastego (tet wyłącz­
ność tej granicy) i na zaporze z 
tego drutu wszelkie stosunki mie­
dzy ludnością pograniczną urywa­
ją sie całkowicie. 

Kończy sie jeden świat, zaczyna 
drugi, zupełnie odmienny, a właścl 
wie zaczyna sie wielkie 

Zapadł wieczór, zapanowała a f t 
boka cisza. Na stratalcy połskieł l 
sowieckiej zabłysły lampy tatowe. 
Stoimy przy torze kolejowym, wna 
trzeal w ciemne kontury laso. Od 
strażnicy sowieckiej słychać śpiew 
^zaplewała", wtórują ran sHnenal 
głosami tani, melodia smętna, nie­
znana. 

Nastrój przerywają nagle 
atrzaty KaraDiaoiraB 

niedalekie, doić gęste. W Ich He-
runka .oddala, sie szybko kilku żoł­
nierzy. Po cqwili wiemy lut o co 
chodzi: to strat sowiecka ćwiczy 
sie w nocnara strzelanin. 

Ale nie zawsze odgłosy strza­
łów, codziennie roztegajace eh) ta 
granicy, są tak niewinne. Często, i 
to bardzo, rozlegają sie po atak 
rozpaczliwe,-bezskuteczne wołania 
o pomoc i rozdzierające krzyki mor 
dowanych, albo tet często natych­
miast po nich wprost w ręce wy­
słanego patrolu wpada zziajany, 
nieprzytomny ze stracha, oszoło­
miony I zupełnie narazte ogłupiały 

zbieg z sa powitalnej bramy, 
wynędzniały, goniący ostatkiem aft. 

Na gorącem wybracie kaMtorausktesi wesołe artystki filmowe skracają wbił 
o z u mezkyt uybkicml-wTScizaoa na- żółwiach, 

RYGA. 9.12. Łoewekl tnfaisfcr 
finansów Petrowicz, który w lu­
tym 1930 r. reprezentował Ło­
twę na konferencji genewskie], 
przedstawił rządowi projekt kon 
wencjl w sprawie porozumienia 
celnego pomiędzy Łotwą, JEsto-
oją I Litwą. 

W myśl tego projektu pań­

stwa, podpisujące konwencje, zo­
bowiązałyby sta na okres 3-ch 
lat nie podwyższać stawek cel­
nych w obrocie towarowym po­
między niemi oraz nie wprowa­
dzać żadnych nowych zakazów 
lub ograniczeń przywozu 1 wy­
wozu. (PAT). 

r T T r y T T T T T T S f T T T T T T • T T T T T V • 
fVeajg*fe%«iaąja»e> adHfcł J o o o n i t 

natych- piechoty na granicę Sowietów. 

b/M 

me z; 
ca;ac 
mowę motMvoici l 
trwoóimU w po-
cxyaaBjaci] , hv -
dzid ryzyk ow. 

eych. 
Hałety -aas tekak łczyj i ten. te 

patoOsie preyiateSt abytaią t^aaSfyw-
nati, cket • poatreitafa M iwolem. 
ptśiaiukaiU — I v czaafc tym tofwo 
aaecą powstawać taaporuiuuiiałia. To 
ł e | wowczaa oatety wystnMcaC ak 
w i t e * * * ćyskmtsl l sporów, płyt 
toocą cne przybrać ostrość " i r r i l K 

aSfc H4ą 
sie hanzy aastroj. 
pora do naaatkfc* aw-

umk&w r 
zarówno lak I car 

VU*MA)WJŁ oraz sura* o 

zods. 19 1 20-ia mcatąrnuB 
przyaktać drebne attpoieft, Wprww-
dde aodz. ZI-9Z* matę sie lepiej za­
znaczyć, dzięki oowyea projektom I ąo 
myślom — ale tadfc. 23-ga moto na* 
znowu nar atl f ax rozczarowania I za­
wody w miłości 

y. s. D. Kto wodzi sfc dolo 10andiia 
• daoio | 

Prowadzi dość ekscentryczny 
tryb tycia, a wyraża sta grotesko­
wo. niezwykle, w sposób caktem 

Jest nastrojony dość fantastycz-
eie i rociantyczoie, a hrteresafci sie 
tajernojcami i sekretami tonyąk 

Bardzo rnchłrwy, w zacnowanłu 
sta dość ostentacyjny, otwarty, 
szłachetny — ritapodtagłosc swą 
cesi nadewszyaeko. 

Urodziny dztatajsee obdarzają 
wiarą w siebie i wioską fasotoią. a 
nawet czasami dają zdołnośd pro-

-grancie todywldnataości dzB 
nrpdzonego człowieka taży napo-
soaieata religijne. 

Pewna mespokotaa aktywność 
asmdowa, idąca w parze ze 

adotoołciasni, jost bar 
dzo cftarakterystyczną dla takiego 
cz'owtatsa. 

Jego wady- Czasami jest zbyt­
nio otwarty, o wiele za szczery i 
zbyt pewny siebie. O l e sta zacno 

ostrc*ności — łatwo zdarzy sztoki, powta rrsacaaki Alfred 

nia szorstkość i otwartość Jego 
słów sprawia nieraz przykrość o-
toczenta, a chociaż mówi on wów­
czas prawdę — ase jest to jednak 
dostsłecznem wytłumaczeoiern. Po 
wtatan naoczyć- sta uprzejmości t 
łazpdaośct w swem wycławiacśaj 
sta. 

W zawiei anta małżeństwa wi­
nien zachować jateaiwiekszą o-
stroenośc, gdyż przez zwisjsais 
sta z osobą całkiem odrębną od sta 
Me, może być narażony na dnie 
przykrości. 

Jego przywiązania są niezwykle 
satae, ata gdy jego nadzieje zosta­
ną zawiedzione — staje sie bardzo 
rozgoryczony. Kobiety stają się 
wówczas milczące i beznadzieja*, 
a mężczyźni popadają w simą de­
presje. ^ ___»- , 

Dnu 10 fjudula modzll ssf; 
Adrian van Ostade — znany asa-
tarz hołaadarskl, kompozytor Ce­
zar Fraack. Wakełan v. Bodę -
zmarły oetacata twtetoy znawca 

de 
ars sta pewfcdztać więcej, amtełliłśusset t Ptarre Lonys literat fran-
asmłsrzat csski znaay ssrtor wAfrodyiy,\ 

Doaea^e<rw1nlendątvć?2a3yt.) Jaa Storsa rJztarżbtokŁ 

J)iaru' d n u najwybimlejłzefo rzezb.srza współczesne) Hiszpaoji Custaaa, 

Robo.ncy łódrcy w watce 
przeciw 

szluanemu martwemu sezonowT 

io uae t Imuu aSMeiwiyui i*c nozai, puooC najpufurwejsze 
Japoail. na 20.000 Jenów. 

' • : - : — i 
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CK 
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brr 
lylatipwi, w MerKfe wyrssy można 
oakajaąywwć-fDafaaao f yłottowo. 

Do tuksaj kra*! wstawić po Była 
Ma. Syławy w srwdratack nuroefowa 
•ayća daeaą raewiąeanlc. 

Łaanaama wsraaówi 0 

cafaocfc rodu kaołaMrleno n 2}tj9w, 
rołiaa wodna, II) kareta, masa apa-
łitaoezo *n'eKu, uaairow4efr1e, ItT) po-
cłoeh. młsato w Asy#, nieżonaty. IV) 
kraina w dreojl krytówk* stodstajska. 
owoc 

ŁÓDŹ, 9.12. W związku t wy-
powtadzeniem pracy w szeregu 
fabryk łódzkich wobec projekto­
wanego unieruchomienia zakła­
dów w okresie od 18 grudnia do 
6 stycznia we wszystkich związ­
kach robotniczy eh, zarówno chrze 
ścljańsklch, jak 1 klasowych od­
byty się w ciągu obu dni świą­
tecznych obrady zarządów i de­
legatów fabrycznych. 

W wyniku obrad postanowto* 
no wystąpić do czynników rządo­
wych 
z protestem przeciwko stwana-
nia przez przemysłowców „mar­

twego sezonu''. 
Gdyż zdaniem związków ro* 

botnlczych 
koniunktura nie Jest tak zła, 

aby zmuszała do zawlczanla pra-i 
cy calem! okresami. 

RADJO WARSZAWSKIE 
DZIŚ 

WARSZAWA Długość fal! 1411.7 o 
a 11.58: Sygnał czasu I bejnal s 

Krakowa, a 12.10: Muzyka z pi- sram 
a 15.50: Radjokronika. wygŁ dr. M 
StepowskJ. a 16.15: Transmisja s Wil­
na: audycja dla dzieci, a 16.30: Pro-
sram dła dzieci starszych: „Przysmak 
króla Montezumy". felieton red. T. Ni­
wińskiego. a 16.45: Muzyka z płyt sra 
nołonowych. a 17.15: Odczyt ze Lwo­
wa. a 17,45: Koncert ork. P.R. 1) E. 
Ussso : Uwertura uroczysta, 2) R. 
Stotz: Pleió arabska „Mahomet". 4) 
E. SobJsłrom: Samotność. 5) L. Wemo 
cer: Taniec analolliskl. 6) L Slede: 
Scena baletowa JWcssace d'amour 
7) J. Lanaer: Wale -Owiazda. wie­
czorna-. 8) R. Leoncavałlo: Barkarola 
wenecka. 9) Ł Berze: IndyjaU taotec 
wojenny. 10) A W. Ketefbey: Inter­
mezzo taneczne .Błękitna porcelana-. 
U) i. KOnlfsbarg: indyjski sarlec w 
Świątyni. 12) O, Ungey: Oaaopada. a 
19.10: Skrzynka poezt toto. O. 192S 
Mnzyka z pjyt tTaaoł. OJOJ5: FeUe-
tan nnstyeswy. a JOJO: Koscort wie­
czorny. Wyk.: Sr. Korwtn - Szymanów 
aka (sopr.), Laado Szentcyorsyl (skrz.). 
J. Ufeld (fort.). I a) N. Zsokj: Satyr 
I Dryady. b) Toroay: Vitka shnple, e) 
Dworzafc - KreWer: Taniec słowiański, 
i) Pr. Kretakr: Cacrice yieonots. e) 
N. Pazaotoi: CampaMOa — odegra p. 
SaeDtsyBrgyL 2 a) W. A Mozart: 
Arja Paratay s op. JTet zaczarowany". 
b) r. Szymanowski: 1) W nasnlad mo-
Jaj. 2) W włatsorną ehoe, e) A Thc-
a a s : Aria Mignon „Znasz ty kraj" s 
op. „Mignon", d) J. Minsnit: Aria 
jŁsy" z op. „Wertsar". t ) J. OaH: I) 
Słowik zaufany, 2) Ody s w ą kupny — 
odsp. p- Korwm-Szymanowaka. 3) C. 
Franc: Sonata akrzypoowa: a) Alle-
gretto ben moderato. M ABegro. c) Re-
ciUtiw faąbuta, d) ADegretto poco 
awaao — odegrają p.p. Sacotgyorgyt i 
Ułeld. W prserwle Kwadrans Htara-
ckt ^zoaa w płcotisnlach". fraemeot s 
ksjąsta Z. Zaalewtaktago .OberacUa-
•ien". a 2100: TeUeton p. Ł JJłacse-
go zestalam wyueSMaiu społscaarW 
Stwa". wygi. p, K' Hertz. a 22.J5: 
Pryty gramofonowa. O. 33JS0: Muzyki 

JUTRO 
„Oods. UJ8: SynW esaao. O. 12.10: 
rwnsąTT%si s (ityt fTsłrioioiKMryob' •*wlr" 
1Ł3S: Koncert atkfltay s F » . Warsa. 
Wyk.: ork. fik. A. Conla - Wnaocks 
(SOPT.). R RtaftowsU (organ). la) -
Car. W. Otack: Uwart. do op. Jliswota I lakka. 

w Aułiazie". b) J. S. Bach: Arja — a* 
degra ork. 2a) J- S. Bach: Jezu. Jezu, 
Tyś mór. b) F. Haeodel: Arja Aleksa 
— odsp. P- Comte • Wilgocka. 3) J. S. 
Bach: Toccata d-mefl — odegra Br. 
Rutkowski. 4a) O. B. PorgóteH: Nina, 
b) Al. Scarlatti: FtarW. c) Dom. Sarrti 
Artetta — odsp. p. Comte - Wilgocka. 
5) Otuok - Mota: Z suity baletowej, a) 
Allegro • Lento . Alegro, b) Muaetfe 
c) Aflearo - Sldlenoe - Allegro — o-
degra ork. O- U.30: „Domowe przy­
smaki świąteczne", wygł. p. C Ktaw. 
naraka. Q .15.50: Odczyt rządowy. O. 
16.15: Muzyka z płyt gTamotoootongb. 
a 17.15: Odczyt z Krakowa, a 1745: 
Koncert popołudn. Wyk.: S t Millero-
wa (sopr.), M. Fllederbałwi (skrzyp.). 
I la) Tartu - Kreisler: Wariacje na 
lemat Corełlego, W M. de Faą>Kreł. 
sler: Vita breva, c) A. Zarzyokj: Ma-
znrek — odegra p. FUederbaian. 2a) JL 
Abramowicz: „Każda pleśń moJą<1. . b i , ^ 
F.-Fordrain: Szarota, c) D. d a ^ ł S s * ^ 
rac: Ma poupe cinrie, d) U DsasSl 
Non famo piu, e) M. de Fatla: Jota — 
odsp. p. Mllarowa. II 3) L. van Bs*. 
troven: Sonata no skrzypce 1 lortep. 
c-moll op. 30 Nr. 2: a) Allegro eon brio, 
b) Adselo contaMe, c) Scherso, d) Fi­
nale (Allegro). O. 19.10: skrzynka po 
oztowe rolnicza". O. 19.25: Płyty gra­
mofonowe. a 1935: Płyty grwnotono-
w*. a 20: Feuetoe p. t- jUrop|an. ta ł 
Europa", wygł. red. E. Scłiurntnor. O, ' 
20.15: Pogadanka radjotecbnczna. a 
20J0: Muzyka lekka. Wyk: Ork. PJŁ 
E. Bodo (śpiew), ta) Pr. Suppe: Uwar-
tnra z op. „Fłgle bandyty", ») J. 
Straass: Baron cygadsld. Kadryl — o. 
degra ort. 2») A. Cgen I N. Dostali 
Troseeczke lez (słowa E. Bodo) — 
Slow-taz, b) J. Cowtar: Ta Jedna ta* 
dyna — walc (st. E. Bodo) — odip. n> 
Bodo. 3a> J. Lasasr: Taace styryjskie, 
b) O. MłcheUl: Pierwsza mała J^m—U 
odegra ork. 4) WMy Rouen: Ody ze­
chcesz oddać serce swe — tango UL 
Nalla) - odśpiewa p. Bodo. Sa) fcV 
Wałdteofel: Zawnssenla do gararta, b) 
A. Poraznłk: Weaoły walc, e) F. No. 
wwksjskl: Kujawiak, a 21^0: Słncho-
wtsso-z Wtna. a 22.15: Utwory fort 
L RósyoMeca w wyk. L R o t i s t s s ^ B 
I) 3 essłaota: a) A-dnr. op. 2 Nr. I. i ) 
&dnr. op. 2 Nr. 5, e) H-dor. op. 3 Nr. 
3. 3) Legenda, op. 15. Ą) Opowiadania 
ssaara. on. 36. Nr. L ») Arłai t*. _*, 
6) Taniec polaki, co. 37 Nr. 2. n T * » 
tsec fantaatycBny. op. 46 Nr> 3. 8) Kra. 
kowsak, op. 25 Nr. 1..0,' »^M»*yks> 



Środa 10 f*3t r. 

SyndyKat Emigracyjny V* BialymstoK\i 
Od kilku oaUlnich lat zazna­

cza się aailna pra«> oadtądw-
wieaiem stosunków w (izteazi-
nie emigracji. Wysiłkom czyn­
ników rządowych .przyszły z 
pfl—tyrt niska im iiitt|la'l' epo-
łeczae ofiarnie pracujące w tak 

. nie«tety mało popularnych za­
gadnieniach państwowych, ja­
kimi są potężne zjawiska emi­
gracyjne. Największe zasługi w 
tych pracach położyło Polskie 
T-wo Emigracyjne, istniejące 
od roku 1918, które w miarę 
swego rozwoju wyłamało z sje-
bie Instytucje pokrewne, jak In­
stytut Naukowy Emigracyjny i 
inne. Stałe pismo T-wa .Wy­
chodźca" rozchodzi się szeroko 
poza granicę, a pisma polskie 
wychodząca we wszystkich za­
kątkach świata przedrukowują 
z mego artykuły o wychodztwie, 
uważając je za głos opinii ca­
łego społeczeństwa polskiego. 

Rozbudowując Oddziały T-wa 
na prowincji i niosąc inicjaty­
wę twórczą w dużej mierze 
Polskie T-wo Emigracyjne przy­
czyniło się do wyłonienia w 
sferach rządowych koncepcji 
utworzenia takiej instytucji, któ­
ra będąc opartą na silnym fun­
damencie materialnym i rozbu­
dowana na całym terenie pań­

stwa, mogłaby trzym, renę 
H s ^ H M s a s s M c s a a f 

płateą pomoc i radę emigran­
tom, położyłoby kras najroz­
maitszym nadużyciom, popeł­
nianym na siemię emigranta. 

W r. b. instytucja taka pow­
stała pod nazwą .Syndykatu 
Emigracyjnego". Dzisdbmram 
rwem objęła już Małopolskę, 
Wołyń i Polesie. 

W Białymstoku Oddział Syn­
dykatu Emigracyjnego ma być 

na I urnchomiony w najbliższych 
' i obejmie województwa: 

»drie, Wflańskrc i No­
wogródzkie, tworząc aaatajmie 
gasi* sieć agend we wszystkich 
większych mikstach wymiecio­
nych województw, 

Powstanie Syndykatu Emigra­
cyjnego na naszym teranie po­
łoży kres nielegalnej agitacji 
emigracyjnej i uniemożliwi wy­
zyskiwanie nieświadomości e-
migranta, dopomagając nietylko 
w wyrobieniu niezbędnych do­

kumentów, lecz i przy likwidacji 
goapoda*stw rolnych. 

Oddalał Wojewódzki Polskie­
go T-wa Emigracyjnego w Bia­
łymstoku wita powstanie Syn­
dykatu Emigracyjnego aa tut 
terania, widząc w tej decyzji 
zapowiedź bezwzględnej watki 
z' nadużyciami i tyczy nowej 
placówce emigracyjnej energicz­
nej i owocnej pracy. 

Kierownik Oddziału P. T. E 
w Białymstoku 

K. Zurkowski. 

Sprawa i n i 
W swoim czasie toczyła się 

w Białymstoku w ciągu 36 dni 
głośna sprawa przeciwko int. 
Glotzowi i innym wyższym u-
rzędnikom Okr. Dyr. Rob, Publ. 
Jutro na wokandzie Sądu Ape-

« Aptla.il 
lacyjnego sprawa ta figuruje 
poraź drugi. Bronić będą inż. 
Głotza adw. W. Sławiński z 
Białegostoku i adw. Mogilnicki, 
b. prezes Izby Karnej Sądu 
Najwyższego. 

Śmierć w wagonie 
Onegdaj w południe po przy­

byciu pociągu osobowego z Bia­
łegostoku na dworzec warsza­
wa— Wileńska stwierdzono, że 
jedna z pasażerek w wagonie 

SPRYTNE OSZUSTWO 
zawiado-

sprytnego 

O środki loKomocii 
dla opiekunów społecznych 

Ustanowieni Ba zasadzie rozp. 
Min. Pracy i Op. Społ. opieku­
nowie społeczni w Białymstoku, 
z których każdemu przydzielo­
no oddzielny rejon, natrafiają 
obecnie w swojej pracy na 
trudności ze strony Magistratu.' 

Magistrat odmawia udzielenia 
odpowiednich funduszów na 
środki lokomocji przy spraw­
dzaniu przez opiekunów na 
miejscu podań petentów, po­
trzebujących pomocy. 

Petenci ci zamieszkują . prze­
ważnie aa krańcach miasta. Po-

Policja białostocka otrzymała | nierogacizny w Jarosławiu ł 
wynajął jeden pokój celem za­
łożenia w Rzeszowie filji poda­
nej Brasy. Osobnik ów zażądał 
od Riegclhaupta. ażeby podał 
mu dokładny adres hotelu. P. 
R. podał ulicę, ar. doma, 
telefonu i osobnik ów odszedł 
Drasnąć, by nadchodzącą kores­
pondencję dla firmy Robert 
Keller zatrzymał, bo osobiście 
zgłosi się pa jej odbiór. 

Po pewjrym czasie zaczęła 
rzeczywiście nadchodzić kores­
pondencja adresowana do firmy 
Robert Keller .Eksport niero­
gacizny" Rzeszów, ul. Kolejowa 
Nr. 8 i po korespondencję tą 
zgłaszał się co pewien czas o-
sobnik, który wynajął pokój u-
rządzając się w tan sposób, że 
mniej więcej w dwutygodnio­
wych odstępach czasu spotykał 
znajdującego się przy każdym 
pociągu portjera hotelu .Polon­
ia", pytał go czy nadeszła jakaś 
korespondencja, a w razie twier­
dzącym kazał ją sobie przy­
nieść poczem tym samym po­
ciągiem jechał dalej.. 

Jak się później okazało osob-

od lwowskiej policji 
mienie o dokonaniu 
oszustwa, 

Z obowiązku dziennikarskie­
go podajemy szczegóły, ażeby 
banki miały się aa .baczności i 
nie padły ofiarą wyrafinowa­
nych oszustów. 

W maju lub czerwcu r. b. 
zgłosił się do Zachariasza Rie-
gelbanpta, właściciela hotelu 
„Polonja" w Rzeszowie przy ul. 
kolejowej Nr. 8 osobnik, który 
przedstawił sic jako Robert 
Keller, właściciel firmy .Eksport 

zatem Magistrat kładzie nacisk 
aa opiekunów, aby chwilowo 
spraw o subsydia nie załatwiali, 
gdyż Magistrat nie posiada pie­
niędzy. 

Czyżby Magistrat istotnie nie 
mógł znaleźć odpowiednich fun­
duszów na opłacenie środków 
lokomocyj dla opieka nów spo­
łecznych, spełniających swoje 
zadania honorowo, oraz aa wy­
danie subsydiów dla ubogiej 
ludności, zwłaszcza obecnie w 
okresie przedświątecznym. 

Trzynaście dni przerwy -wląlewiwi 
w szkołach średnich I powszechnych 

J*rie świąteczne ©ożego. Na-1 trwać będą do dnia 2 stycznia 
rodzepia rozpoczną się , w so- 1931 roku włącznie. Ni 
botę, dnia 20 grudnia, po zwy- rozpocznie się w dam 3 tty< 
kłych zajęciach szkolnych i nia, w sobotą. 

Zebranie Cecho Chrześcijańskiego 
szewców, rymarzy I 

W lokalu Stowarzyszenia Ro­
botników Katolickich (Rynek 
Kościuszki Nr. 1) odbyło się 
walne zebranie członków Ce­
chu Chrześcijańskiego kamasz-
ników, szewców, rymarzy i gar­
barzy. P. Kownacki odczytał 

referat organizacyjny oraz po­
ruszył sprawę rejestracji war­
sztatów rzemieślników w Izbie 
Rzemieślniczej, nawołując do 
wypełnienia kwestionariuszy eg-
i•isaiiini jjujih w terminie do 
dnia 15 grudnia rb. 

Baczność, rocznik 1910! 
Starostwo Grodzkie (Referat 

Wojskowy) podaje do wiado­
mości poborowych r. 1910, że 
w dniach 1—15 stycznia 1931 r. 
od B min. 30 rano do 1 po poł. 
w Magistracie (sekcja wojsko­
wa) będą wyłożone do publicz-

Teatr „PALĄCE" 
tisMsjussaiZAir.IiBan. Utj.1 

pod Dyrekcją Józefa Krokowskiego 
Diii we śród*. 10 (rodnia 1930 i 

K I K I 
' JUmtdj. w 3-ch akt. Cli. Picarda 

Przekład B r u o u Wkaawera 
Początek pukbukue o J . l i . l S w 

Bilety do ubycia w kute teatru 
Po rozpoczęciu przedstawienia nikt 

»a salą wpeamczony aie będzie 

nego przeglądu spisy poboro­
wych. Każdy poborowy wi 
nien sprawdzić, czy jego naz­
wisko figuruje w spisie i czy 
jest on prawidłowo zapisany. 

Reklamacje będą uwzględ­
niane na miejscu. Stosownie do 
ustawy o powsz.obow. wojsko­
wym wszelkie konsekwencje 
nieprawidłowego spisa ponosi 
poborowy. 

nik podający się za Roberta 
Kellera sporządził sobie listy 
firmowa z nagłówkiem .Robert 
Keller, Ficheksport Rzeszów 
uL Kolejowa Nr. 8, tal. 2-14" i 
nawiązał korespondencję z fir-

nr. mą- Messing i Glesmger-Fieh 
und Fleisch Kotnmision Praha 
VII, a po kilkumiesięcznej ko­
respondencji s podaną firmą 
otrzymał akredytywę ha .Bank 
Legionów Czechosłowackich" 
w Pradze, który to bank wy­
dał zlecenie Komunalnej Kasie 
Oszczędności w Rzeszowie aże­
by w razie przedłożenia wtór­
ników listów przewozowych ja­
ko dowodu załadowania towa­
ru prze* firmę Robert Keller, 
wypłacić tej firmie pewną kwo­
tę pieniężną. Dnia 8 paździer­
nika rb. zgłosił się. w Komu­
nalnej Kasie Oszczędności w 
Rzeszowie jakiś osobnik z upo­
ważnianiem firmy Robert Kel­
ler i z 2 wtórnikami listów prze­
wozowych z pieczęciami urzę­
du kolejowego w Mielcu i na 
tej podstawie w myśl zlecenia 
Banku Legionów Komunalna 
Kasa Oszczędności w Rzeszowie 

Odpowiedź Trevi ranusowi 
— Na wezwanie p. Kalinow­

skiego, p. Edward Nowacki 
wpłaca na łódź podwodną 5 zł. 
i wzywa do dalszych ofiar 
p. Wilczyńskiego, sekwestratora 
Wydziału Powiatowego w Bia­
łymstoku, zam. w Choroszczy. 

— Na wezwanie kj. Iii Pań­
stwowego Gimnazjum Żeńskie­
go, klasa HY-A tegoż gimna­
zjum składa na łódź podwodną 
23 zł, i wzywa do przedłużenia 
łańcucha klasę IY-A. Gimna­

zjum im. Józefa Piłsudskiego. 
— Klasa VI. Gimnazjum im. 

Marszałka Piłsudskiego składa 
na łódź podwodną 20 zł., wzy­
wając. dc rywalizacji ki. VI-B. 
Państw. Gimnazjum Żeńskiego 
oraz II Kurs Szkoły Handlowej. 

- V I I ki Szkoły im. St Ko­
narskiego na wezwanie Szkoły 
Nr. 12 wpłaca na łódź podwod­
ną 3 zł. 30 gr. i wzywa ki. VII 
Szkoły Nr. 10 do 
łańcucha, 

przedłużenia 

Z tyela ratofilków garbarskich 
Przed paru dniami w lokalu 

P.P.S. (d. Frakcja Rewolucyjna) 
odbyło się zebrania organiza­
cyjne robotników garbarskich 
w sprawie założenia związku. 
Zebrania zagaił Józef Przytuła, 
który zaprosił na przewodniczą­
cego Władysława Rusiłowicza. 
Przewodniczący w dłuższem 
przemówieniu scharakteryzował 
zebranym obecną sytuację w 
przemyśle garbarskim, zazna­
czając, t e ilość garbarń stale 
wzrasta, że robotnicy-garbarze 
nie przestrzegają godzin pracy 
i krytykował istniejący związek 
garbarzy, znajdujący się pod 
egidą N. P. R., który mało in­
teresuje się losem robotników. 
Następny mówca p. Przytuła 

Nowe cenniki kolon. spot. 
Niaiejszem podaje się do wia­

domości pp. kupców, człon­
ków tutejszego Oddziału S.KP. 
o wyjściu nowych cenników 

kol, apoż. Nr. 19 z dnia 5 b.m. 
które nabywać można w biu­
rze Stów. Kopców Pol. przy uL 
Legionowej Nr. 1 w g. od 10—14. 

wypłaciła owemu osobnikowi 
20.000 zł. 

Dnia następnego t j. 9 paź­
dziernika zgłosił się drugi osob­
nik także z upoważnieniem fir­
my Robert Keller i temu także 
Komunalna Kasa-Oszczędności 
na podstawie złożonych przez 
niego 3 dalszych wtórników li­
stów przewozowych wypłaciła 
29.000 zł. Jak się później oka­
zało wtórniki listów przewozo­
wych zostały sfałszowane, a 
firma Robert Keller w Rzeszo­
wie nie istniała. Osobnik, który 
podjął pieniądze dnia 8.X r. b. 
podpisał się .Józef Bodhar", 
drugi zaś w dniu 9.X rb. .Emil 
Weiss" 

3 klasy, 38-letnia Bronisława 
Łukasiewiczowa nie daje oznak 
życia. 

Pracownicy kolejowi prze­
nieśli Ł. do poczekalni dyżur­
nego ruchu. Przybyły tam le­
karz pogotowia skonstatował 
ś m i e r ć z nieustalonej przy­
czyny. 

Według zeznań męża chorą na 
gardło Łukasiewiczowa, wie­
ziono do Warszawy celem u-
mieszczenia w szpitalu. 

Komunikat 
Dziś punktualnie o godz. 7-ej 

wiecz. w lokalu red. .Dzien­
nika Białostockiego" odbędzie 
się zebranie sekcji Komitetu 
Opieki nad grobami bohaterów. 
Na porządku dziennym spra­
wozdanie kasowe, sprawa wy­
kończenia pomnika ku czci za­
mordowanych przez bolszewi­
ków w 1920 r. oraz ostateczne 
ustalenie daty poświęcenie te­
goż pomnika. 

Koncert w szkole muzycznej im. Fr. Chopina 
Poczem prof. Z. Michałow­

ska- Wolańska wykonała z du-
żem zrozumieniem ducha Cho­
pina, szereg arcydzieł Chopina, 

Koncert .Wieczór Chopina", 
który mieliśmy sposobność sły­
szeć w ubiegła niedzielę w 
sympatycznym lokalu szkoły 
muz. im. Fr. Chopina, był bar­
dzo udany i pełen nastroju. 

Prof. L. Kachanówna zwięźle 
i zajmująco odmalowała prze­
życia ii twórczość Chopina w 
okresie rewolucji listopadowej 

późniejsze, na emigracji, z 

Czarując swą grą, oraz świetną 
techniką. Prof. Z. Krzyżanow­
ska z ekspresją wykonała sze­
reg pieśni, wykazując doskona­
łą szkołę. Akompaniowała z 
dużą rutyną p. Z. Stermińska. 
Publiczność darzyła artystów 
szczerem uznaniem i rzęsłstemi 
oklaskami. 

której nie było sądzono Mi­
strzowi powrócić. 

Pożar w fabryce Amiela 1 Kulikowskiego 
Dziś o g. 1 m. 05 wybuchł 

pożar w posesji fabrycznej Amie­
la i Kulikowskiego przy ulicy 
Mickiewicza 12. Zaalarmowana 
telefonicznie straż ogniowa 
przybyła na miejsce. 

Pierwsze zadanie strażaków 
polegało na niedopuszczeniu 

ognia na inne budynki. Straża­
cy dusząc się w gryzącym dy­
mie z narażeniem życia wal­
czyli z rozszalałym żywiołem. 

Dzięki bohaterskim wysiłkom 
strażaków udało się pożar osta­
tecznie zlokalizować. 

TajMimiezy trop mężczyzny w pociągu 
Na stacji kolejowej w Gród 

nie w pociągu pośpiesznym, 
zdążającym z Białegostoku do 
Wilna służba kolejowa znalazła 
w ubikacji trupa mężczyzny. 
Oględziny lekarskie wykazały, 
iż denat w celu samobójczym 

omówił o celu i działalności 
P.P.S. (d. Frakcji Rewolucyjnej) 
i nawoływał by robotnicy sku­
pili się pod sztandarami frakcji. 
w końcu zebrani wybrali 11, 
członków do komisji organizacyj- Ocknąwszy się wczoraj rano 
nej, którzy będą mieć zażądanie ? e 8BU R**81*0 Szprunk (Leg-

postrzelił się w głowę. 
W ubraniu samobójcy znale­

ziono 22 zł. i 30 gr., zaś obok 
na podłodze podarty na kawał­
ki dowód osobisty. P o l i c j a 
wzdrożyła dochodzenia celem 
ustalenia tożsamości denata. 

Przykre przebudzenie państwa Szprunk 
zorganizować nowy związek. 

Od gruźlicy 
można się] uchronić 

Kap nalepką przeciwgruźlicza 

jonowa Nr. 48) stwierdzili zło­
dziejską gospodarkę w miesz­
kaniu. Ogarnęła ich czarna roz­
pacz, nie tyle z powodu zrabo­
wania damskiego palta i złote­
go zegarka, ile z tej racji, że 

ICHTIOMENTOL 
ZNAKOMITE 0 ŚWIATOWEJ 

SŁAWIE NACIERANIE 
przeciw reumatyzmowi, gośćcowi, 
nerwobólom, wszelkiego rodzaju ła-
maniom, bólom głowy lub zębów 

jest waaądsle do nabycia 
po cenie 3.— zł. za flakon 

ichtiomeatol diiałi u w e t w tych wypadkach, w których inne środki 
były bezakatecini. Należy natychmiast aprobować. 

Główny skład wyaylkowy na Polaka i Gdańsk: 
Ł » a > o r ł t o j | i n i c h e m i c z n e a j> t«at»rz» 

Hra. Szymona gdsłimna w« Lwowie, TutyAska la. 

U 
I1BMJHI. 

Początek: 

6afc Sao, IOJO 

CENY 

ZŁOTOWŁOSY ANIOŁ 
słynna tragiczka 

Wzruszający do głębi duszy dramat życiowy 
w rolach głównych: genialny tragik rosyjski 

KARINA BELL—HICHAł. CZECHÓW 

' a Lakarz-dsntysta 

D. Natanson 
a l Kit i iskiego 15, te l . 9-Ó6 

Pnyjmuje: 
w godz. od 9—2 pp. i od 4—7 w. 

Dr. N. Kacnelson 
Choroby waneryczno-słtórne 
Przy|mu|e od godz. 9— 1-ellod 4— 7-el 

BIAŁYSTOK. 
a Yelataa. s-t i . 

Dr. J. WALEWSKI 
tHns) MurmM, atm I BMUSMIM 
Pnytaiad* »»•• I °d 4-S w. Kobiety 
4—4 pp. WaJ«dxl i U I *w1*U od 4—« pp. 
t «t. ttsstaraauHalTiMwHI 

złodzieje zabrali 1500 zł. go­
tówką. 

Przy tej sposobności przypo­
minamy, iż w niedzielę poru­
szyliśmy sprawę lokowania pie­
niędzy nawet na kilka dni w 
kasach oszczędności, a nie 
trzymania ich w domu dla zło­
dzieja. Widocznie p. M. Szprunk 
nie jest czytelnikiem „Dziennika" 

KOMUNIKAT. 

Stowarzyszenie Dozoru Kot­
łów w Warszawie, Biuro Okrę­
gowe w Białymstoku urządza 
w dniach od 12 do 25 stycznia 
1931 r. kurs dla palaczy kotło­
wych. Informacji udziela oraz 
przyjmuje zgłoszenia biuro przy 
ul. św. Rocha 4 w godz. 8—15. 
Opłata za kurs zł. 20—płatna 
agory. Po myśli rozp. Min. 
Przem. i H. z dn. 8.30.1921. 
osoby obsługujące kotły paro­
we muszą wykazać się świa­
dectwem słożonego egzaminu— 
co od następnego roku będzie 
ściśle przestrzegane. 

Kursy pisania na maszynie 
Syatam 10-ciopalcowy 

Maszyny najnowszych systemów 
Informacje i zapisy od 1 do 8 

w Sikple Haodlow.j ul Fabryczna 37. 

p u t y n o w i 
• » uczyciclka po-
tiukuje dzieci do 
kompletu przygo­
towawczego do kla­
ty l-szej. oraz u-
dzieła liorepilyctj 
w niższych klaiach 
Warunki b a r d z o 
przyatepne. Wlado-
moac w a Jmin litra-
cii .Dziennika". 

3 1 •• 

nią i wygodami 
tio wynajęcia, Arty-
Uryjek. 10. 

f gubiono do^fód 
otobiaty. wyda­

ny przer Staroatwo 
Białoeiockie na imit 

Cbatma - ZeUka 
Krawczytza, zam. 
Białyatok, Upawa 
Nr. 3. 

iTfi^^t^S P^SJPMERATY: Miejscowa z dostarczeniem do demu — Zł. 5, — zamiejscowa wraz z przesyłką — Zł. 5gr. 50, — zagraniczna — Zł. 9. 
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